
KUR JER WARSZAWSKA
Sobota.

Dnia 2 (14) Stycznia.- Rok 1854. M  12. Jutro, Sgo Pawła Igo Pustelnika!

Jutro, jako w Niedzielę kwartalną Bractwa Stej T e ­
k l i  P. i M., przy Kościele X X . A ugustjan ów  będącego, 
odprawioną zostanie w tymże Kościele ogodz: lOej so­
lenna Wofywa, z wystawieniem N. SAKRAMENTU, 
przed Ołtarzem Śej P a t r o n k i  Rractwa.

Wczoraj od fana, jako w dzień Nowego R oku  (v.8.), 
śpieszono składać wzajemne życzenia i powinszowania.
0  godzinie IOV2  rano, JO. F e l d m a r s z a ł e k ,  X iążę W a r ­
s z a w s k i , N a m ie s t n i k  Królestwa, raczył przyjmować na 
pokojach zamkowych Wyższe Duchowieństwo, Człon­
ków Rady Państwa, Członków Rady Administracyjnej 
Królesjłwar, Se/iaforów i Członków Senatu, Jenerałów  
wszetkigj broni, Urzędników Dworu C e s a r s k i e g o , Gu­
bernatorów Cywilnych, Marszałków Szlachty i Naczel­
ników M^ojennycb, przybyłych w tym celu do W a rsza ­
w y  z prowincji, Naczelników Władz W ojskowych i Cy­
wilnych wszelkich stopni, oraz znakomitych Obywateli 
tak tutejszych jako i zagranicznych. Po skończonem  
przyjęciu, J. X . Mość udał się do Kościoła Katedralne-

* go  Prawosławnego N. TRÓJCY, gdzie zebrało się liczne 
grono z powyżej wspomnionych Osób, i gdzie Najprze- 
wielebniejszy A rsen ju sz, Arcy-BiskupW a rsza w sk i  i 
N ow ogeorgiew ski, otoczony Prałatami Katedralnemi, 
celebrował na solennem  Nabożeństwie.

W  chwili, gdy JO. X iążę W a r s z a w s k i  wracał z Na­
bożeństwa do Zamku, powitany został przez uszykowa­
nych wszeregu w dziedzińcu zamkowym, pocztyljonów, 
Oraz przez trzy muzyki połączone w jedną wielką or­
kiestrę, pod dyrekcją W. Pohlensa, Kapelmistrza G łó­
wnego Sztabu Armji Czynnej. Muzyki te wykonały 
marsz napisany na pamiątkę 5 0 -le tn ieg o  Jubileuszu 
Dostojnego Wodza Armji, oraz marsz A u strjack i, i 
marsz na motywa E rn an i, z których tak ten ostatni jak 
pierwszy, są utworu P. Pohlensa.

Onegdaj wieczorem, świetne grono znakomitych 0 - 
SÓb zebrało się w apartamencie pry watnym JO. X ięcia  
N a m ie s t n i k a  Królestwa, a gdy chór trębaczy oznaj­
m ił rozpoczęcie się 'Nowego Roku, obecni złożyli JÓ. 
Xięztwu Jmci N a m ie s t n i k o s t w g  życzenia swoje. W czo­
raj zaś z powodu tejże uroczystości, dany był w ieczo­
rem przez JJOO. X i ę z t w o  ( c h m o ś ć  N a m i e s t n i k o s t w o , 
w wielkim apartamencie zamkowym, bal, na który za­
proszeni zostali Członkowie Rady Państwa i Rady Admi­
nistracyjnej, Senatorowie i Członkowie Senatu, Jenera 
łowię, Urzędnicy Dwom  C e s a r s k i e g o , Naczelnicy Władz
1 Instytucji Rządowych. Gubernatorowie, Naczelnicy W o­
jenni, Marszałkowie Szlachty, Konsulowie Jlni, Woj­
skowi i Urzędnicy wszelkich stopni, Szlachta i Oby­
watele, Damy i liczne grono Młodzieży. W ogóle za­
proszonych było Osób 500. Około godziny 9tej, wspą- 
niałe salony zamkowe, okazale przybrane, jaśniejące 
tysiącami świateł odbijających promieuic swoje w zw ier­

ciadlanych ścianach, zaczęły się napełniać zaproszone- 
mi gośćmi. Przyjmowali ich dostojni JJOO. X i ę z t w o  
I c iim o ś ć  Gospodarstwo, w sali białej. Około godziny 
lOtej, grono zaproszonych zebrane w zupełności, 
wspaniały i-okazały przedstawiało obraz. Obok jaśnie­
jących złotem i srebrem mundurów mężczyzn, mięszały 
się z sobą w cudnej harmónji, bogate i pełne uroku 
stroje i ubiory płci pięknej. Co tylko rekodzielnie za­
graniczne wyrobić m ogły najpiękniejszego, co z nich  
hajpierwsze magazyny tutejsze dostarczyć są Zdolne, 
czecn szczyci się sprawiedliwie przemysł i kunszta kra­
j o w e j  obce, wszystko to w wyrobksch swoich składa­
ło  się na uświetnienie tualet balu. Ciężki axamit, bogata 
mora antique, okazały atłas, kosztownej tkaniny koron­
ki, srebrno połyskujące się różno-barwne krepY ^rogo- 
cenne hafty, tiul lek ki, wszystko to użyte było na sułyjje. 
Tualety najrozmaitszego stylu i przyozdobienia, tworzy­
ły  między sobą ogół uroczy; wszystkie, krojem korsa- 
ży, dostatnością sukni, obfitem przystrojeniem, upię­
ciem i ubraniem włosów, doborem eleganckich klejno­
tów, przypominały styl ubiorów epoki ubrań dworskich, 
z czasów L u d w ik a X IV . Massa wstążek, fontazi, girland, 
i wieńców, bukietów z świeżych Lrobionych kwiatów, 
tęczowemi barwami, urozmaicała tło sukien, ponajwięk- 
szej części białych. O godz: 10, muzyka zamkowa za­
grzmiała po lsk iego , i bal rozpoczęty został polonezem  
przez JO. Xięcia W a r s z a w s k i e g o , zJW .S c h ild e r  Mał­
żonką Jenerała-Adjutanta JEGO CESARSKIEJ MOŚCI, 
a następnie z JW . Hrabiną Konstantową Z am oyską. 
Wkrótce potem rozwinął się cały program balowych  
tańców, w których uczestniczyły młodzieży pary mno­
gie. Nieustawały one aż do godziny Iszej i x/ 2, któ­
rej dano znać do stołu. Przeprowadzeni przez JJOO. 
Xięztwo N a m ie s t n i k o s t w o , goście, przeszli do wielkiej 
sali kolumnowej, gdzie na stołach okazale urządzonych, 
zastawioną była wystawna wieczerza.

Po skończonej wieczerzy, znowu rozpoczęły się tańce, 
i znowu czarowny widok strojów i wdzięku płci pięknej 
rozwinął się przed oczyma naszemi. Trudno byłgniepo-  
dziwiać najpiękniejszej sukni 0  dwóch spódnicach, z któ­
rych jedna m oire an tique  błękitna, ozdobiona była mnó­
stwem spadających kokardek, druga ve lou rs ep in g le , te­
goż samego co pierwsza koloru, obszyta białą gu ip iu -  
rą , a w upięciach przybrana wstążką i piórami; do niej 
takaż berta, a na głow ie strój pełen gustu. Dalej, dwie 
suknie m oire antique, pierwsza Hr: T. zielona  ozdo­
biona b lądyn ą  i m arabu tam i, druga Hrabiny G., b ia ła  
w kształcie tu n ik i upiętej b ia łem i i niebieskiem i wstąż­
kami w kokardki. Suknia bleu de S evres  Pani O., falba- 
ny w zęby zdobne frendzlą, a stanik garoirowany ście­
giem weneckim ; przy tem k o a fu ra  z piór ze srebrem. 
Suknia m oire antique, koloru z ło ta w eg o  Pani W. zdo­
bna g u ip iu ra m i i nadzwyczaj bogatemi wstążkami; u-
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na głowę z p iór  ze złotem. Suknia Pani D. tiulo- 
haftowana złotem i białą  pelą, na głowie kwiaty 
e i złoto. Suknia ciemno-karmazynów a Pani R. o- 

biona białemi klinami, i nadzwyczaj bogatą koron­
ką, przy niej wstążki tkane złotem  i atłasowe. Suknia 
P an i K. morowa biała, zdobna koronkami. Suknia Pa­
n i  F . zielona, zdobna dwoma falbanami z bogatych bru- 
xelskich  koronek, a na pięknej bercie, kwiatki różowe 
ze srebrem. Ledwie zwróciliśmy oczy w drugą stronę 
sali balowej, a znów nowy i zajmujący uderzył nas wi­
dok tak podwzględem wytworności,  smaku, jako i p rze­
pychu. Widokiem tym były suknie : biała Hr: M. P. 
falbany haftowane, na głowie girlanda z róż; biała  X. 
L .  haftowana złotem, na głowie róże tegoż koloru co 
suknia; biała Pani M. P. lamowana srebrem, na g ło ­
wie girlanda z zielonych wielkich pereł i drogich ka­
mieni; śliczna różowa, Pani W. P. z falbaną koronko- 
w ąb ia łą ,  na głowie girlanda z róż; popielataHr: U.z tu­
n ik ą  koronkową, a na głowie ubranie z pereł i drogich 
kam ieni;  wreszcie pełna świeżości koloru dzikiego, su­
kn ia  Pani B. zdobna pąsowemi axamitkami, albo różo­
wa, Pani K., przybrana w falbanę koronkow ą białą i t. d. 
JeST to tylko rzut ogólny, który możoa było objąć pa­
mięcią; chcąc bowiem wyliczyć to, co tylko jaśnia ło  b la­
skiem i pięknością, trzebaby wszystko wyliczyć. Zwra­
cając się bowiem w inną  znów stronę, trzeba było po­
dziwiać dwie suknie białe X .X. C, zdobne do koła naszy- 
wanemi różowemi wstęgami; dwie białe Hrabianek Z. 
z których jedna haftowana, druga lamowana złotem, a 
do niej przecudna złota przepaska wijąca się w pięknych 
splotach warkocza dokoła głowy; dalej biała, Panny G. 
lam owana srebrem, na głowie kaktusy, i jeszcze dwie 
białe Hrabianek T. albo biała P anny  Ł, a na głowie u- 
b ran ie  z drobnych białych kwiatków, i t .  p., niewyłącza- 
j ą c  i świeżej białej, Panny O., z ubraniem na głowie 
z róż. Podobny efekt sprawiała także i świeża różowa 
suknia Pani E., i tyle innych różno-kolorowych. 
Między młodemi a ukazojącemi się po-raz pierwszy 
w świecie osobami, uważano jednę, to jest Pannę Hr: Ł., 
w pełnej gustu sukni z tun iką  tiulową (illusion) białą 
z haftem z peli, ozdobioną niebieskim  habrem z nieza­
pominajkami; strój ten harm onizował prześlicznie 
z wdziękiem pełnym uroku; dalej, godne uwagi by ły :  
suknia biała  Panny F., z trzema tunikami, ozdobiona 
zielonym  liściem w  połączeniu z trawą. Suknia biała  
P anny  W., haftowana pelą; tu dominowała zieloność i 
biała  kamelja. Suknia biała  z trzema tunikami z tiulu 
przezroczystego (cristal), obszyta a disposition białem, i 
zdobna w wielkie malwy; takaż suknia przezroczysta 
gładka z trzema tunikami, a przytem kokardki, kwiatki,  
róże białe i długa trawa zielona. I jeszcze biała  Parmy 
F . ,  z trzema tunikami, obszyta w różowe zęby i zdobna 
w  kwiaty różowe; na głowie girlanda. W ogóle jak wy­
żej powiedzieliśmy, wszystkie suknie lekkie, odznacza­
ły  się obok skromności gustem, a cięższe materje, boga­
ctwem; wiele z nich prócz innych, dostarczył zasobny we 
wszystko magazyn Pani Adeli, i mistrzowska jej w tym 
rodzaju ręka. Najwięcej błyszczało kwiatów ze złotem 
i girland spadających z głów na łabędziej białości ra ­
m iona , w formie cache-peigne. Oranżerje Czepińskie-

go, R. Ohma, Hosera, Braci Bardet i Ulricha, dostar­
czyły mnóstwo prześlicznych kwiatów, które ozdabiały 
już to korsaże, już na długość, suknie, wijąc się aż do 
spodu tunik. Z nowości muzycznych usłyszeliśmy po 
raz pierwszy nowy Polonez P. Pohlensa, oraz Wań? 
nowy Józefa Nowakowskiego, k tóry na żądanie powtó­
rzono po dwa-kroć; nakoniecJ/azw ra i Polkę tegoż kom ­
pozytora; oraz śliczne Kontredanse utworu Maurycego 
Dietricha. P iękny i  świetuy w całem znaczeniu bal 
wczorajszy, zajmie najpierwsze miejsce w rzędzie tego­
rocznych zabaw karnawałowych.

NAJJAŚNIEJSZY CESARZ, mianować raczył Je- 
nerała-Majora Inżenjerów Avreggio Igo, Konstruk tora  
twierdzy Michojłogrodzkiej, Kawalerem Orderu Śgo 
S t a n is ł a w a  k l :  l e j .

W arszawski Ober-Pólicmajster. Podaje do wiado­
mości mieszkańców, żeKomissarz C yrkułu  2go, Ases- 
sor Koleg: Szletyński, do Cyrkułu lOgo; Komissarz 
Cyrkułu  3go, Sekretarz Gub: Brodzki, do Cyrkitłu 12 
(na Pragę); Komissarz Cyr: lOgo, Regestrator Kolleg: 
Zacharjasiewicz, do Cyr: 5go i 6go; Komissarz C yr­
kułu  12go, Assesor Kolleg: Zagrabiński, do Cyr: 3go, 
przeniesieni; a nowo mianowany Komissarz, Radca 
Honorow y Skulski, do Cyr: 2go przeznaczony został. 
—  Warszawa dnia Via Stycznia 1854 r. —  Jenerał-Ma- 
jor,  Gorłow.

W Petersburgu, u m a r ł  d. 21 z. m. (2 b. m.), powsze­
chnie szanowany i żałowany, Rzeczywisty Radca Tajny, 
Sekretarz Stanu Longinom, Członek Rady Państwa, 
Zarządzający Zakładami dobroczynnemi W ychow ania 
N A JJA ŚN IEJSZEJ CESA RZO W EJ, Kawaler Orderów 
Rossyjskich. Żył lat 73; lat służby rządowej liczył 53; 
z tych był przy Osobie w BOGU spoczywającej C e s a r z o ­
w e j  E l ż b i e t y  A l e x i e j e w n e j ,  od roku 1808 aż dośmierci 
Tej M o n a r c h i n i .

Pojutrze, dnia 16 b. m., jako  w rocznicę śmierci ś. p. 
Franciszka H r:  Potockiego, Prezesa Heroldji , Członka 
Rady Administracyjnej i Senatora, odbędzie się żało­
bne Nabożeństwo w Kościele Powązkowskim  o godzi­
nie l i t e j  z rana, za spokój Jego duszy; ma które, pozo­
stała Wdowa, Krewnych, Przyjaciół i Znajomych za­
prasza.

Pojutrze o godzinie 10 z rana, w Kościele XX. Kapu­
cynów, za spokój duszy ś. p. Natalji. z Baldaufów Drac, 
odbędzie się żałobne Nabożeństwo; na które, pozostały 
Mąż, Rodzinę i P rzyjaciół zaprasza.

Uwiadamia się, że w następny Czwartek 19go b. m., 
odprawi się o godz: lOtej z rana, żałobne Nabożeństwo, 
za duszę ś. p. Piotra Strzyżewskiego, b. P u łkow nika 
W. P.. b. Adjutanta Króla Stanisława-Augusta, w Ko­
ściele X X . Karmelitów  na Krah:-Przedm:'.

Zuzanna z G rąkow skich Bańkowska, Wdowa po 
Urzędniku, wczoraj, rozstała się ż tym światem. Pozo­
stały Pasierb, zaprasza Przyjaciół i Znajomych, na cx- 
portację zwłok, jutro, o godzinie 3cj po południu, 
z Kościoła X X . Bernardynów, na smętarz Powąz­
kowski.

W d. 3 b. m., rozstała się z tym światem, w kwiecie 
wieku, w Potoczku, w Guber: Radomskiej, ś. p. Helena



z Prądzyńskich H erniczek, Małżonka W. Stanisława 
H erniczek, Dziedzica dóbr Potoczka.

Damazy-Alexander M azu rk iew icz , Dozorca Policji 
Wykonawczej Cyrkułu 12go, przeżywszy lat 20, życie 
zakończył.

Przybyli do W a rsza w y:  Jenerał-Major Xiążę Goli- 
cyn, Naczelnik Wojenny Okręgu K aliskiego z K a lisza ;  
i Rzeczywisty Radca Stanu Tykiel, Gubernator Cywilny 
Gub: A u gu stow sk iej, z S uw ałk ,

Oprócz danego już balu  w wilją Nowego Roku 1854  
w R esu rsie  K upieckiej, dane będą jeszcze w ciągu kar­
nawału bieżącego, trzy bale, to jest: 21 b. m,, oraz 4  i 
18 Lutego b. r.

W Redakcji K u rjera , znajduje się do przejrzenia 
każdego czasu, nadesłany przez Magistrat no. W a rsza w y , 
wyciąg z Instrukcji i innych, dziś istniejących przepi­
sów, obejmujących zasady, wedle których roa się odbyć 
Spis W ojskowy na r. 1854; a który to wyciąg, każde­
mu z zgłaszających się w tym celu interesentów, okaza­
nym zostanie.

W tych dniach odkryto w m ieście tutejszem nowy 
rodzaj oszukaństwa, które dla przestrogi podaje się do 
publicznej wiadomości: Niejaki G..... mieniący się być 
mieszkańcem Gub: A u gustow skiej, człowiek (jak się  
później ze śledztwa wykryło), pozostający bez żadnego 
zatrudnienia i sposobu utrzymania, obznajmiony dobrze 
ze stosunkami tutejszych majstrów krawieckich, przy­
chodził do nich z listami przez siebie fałszowanemi, 
w których, w imieniu obywateli na wsi zamieszkałych, 
zamawiał robotę, znaczny zysk temuż majstrowi przy­
nieść mającą. Przy tej sposobności przynosił z sobą 
pakiety, kilku a nawet kilkunastu pieczęciami herbo- 
wemi opatrzone, i oddając takowe w depozyt, w yłu­
dzał na nie po kilka rubli, które adresujący list za 
zgłoszeniem się po obstalowaną robotę m iał zwrócić 
i pakiet odebrać. Już 6 tego rodzaju podejść udało się 
filutowi, który powodzeniem tem ośm ielony, postano­
w ił siódmy raz jeszcze szczęścia spróbować; lecz maj­
ster krawiecki, do którego się tym razem udał, odbie­
rając od niego pakiet, i chcąc być pewnym co w sobie 
zawiera, rozpieczętował go, a znalazłszy szmatki żadnej 
wartości niemające, oddał przynoszącego go w ręce P o li­
cji. Śmiały oszust pomimo przyaresztowania go, ostro 
wyrzucał krawcowi naruszenie pieczęci i otworzenie pa­
kietu; lecz wdalszem badaniu przyznał się do wszystkich  
oszukaństw, które, jak utrzymywał, jedynie z potrzeby 
popełnił. Sprawca po wyprowadzeniu śledztwa z decy­
zji Sądu Poprawczego, zakwalifikowany został do w ię­
zienia. Oto jest dosłowna kopja jednego z jego listów. 
—  Do P . Z .   Dowiedziawszy się, iż pan dobro­
dziej jeździłeś zagranicę, dla przywiezienia nowych  
modeli, a mając zamiar obstalować dla siebie i brata 
dwa paltoty i dwa tużurki, udaję się do pana dobro­
dzieja z poniższą prośbą. Szwagier mój Sz.„. z K ra ­
kow skiego, będąc teraz na L itw ie , przybędzie w d. 2  
lub 3 Grudnia do W arszaw y, który według gustu w ła­
snego i najmodniejszych modeli i pańskiej informacji 
obstaluje powyższą robotę, opłaci mu całkowicie i zo­
stawi mu adres, podług którego pan dobrodziej będziesz 
łaskaw pocztą mi nadesłać; co do miary to przywiezie

z sobą przeszłoroczne paltoty i tużurki u pana dobro­
dzieja robione. Przed paru tygodniami na ręce kuzy­
na mego przesłałem paczkę, w której się znajduje ko­
ronka i podszewka jedwabna, a która' miała być odda­
na panu Sz...., lecz że tenże w przejeździe przez W a r­
sza w ę , chwilowo tylko bawił, przeto paczki nie ode­
brał i z kuzynem moim nie widział się. Piszę prze­
to w dniu dzisiejszym do niego, aby się do pana do­
brodzieja udał, paczkę pozostawił u pana, a którą do 
rąk swoich odebrawszy, raczysz pan dobrodziej być 
tyle grzecznym i opłacisz mu rs. 5, które kuzyn mój 
posłańcowi forszusował, a paczkę tę oddasz pan na rę­
ce pana Sz.... za przybyciem, który za robotę opła­
cając zwróci i ten mały dług. Paczka powyższa jest 
zaopatrzona II  pieczęciami tego samego herbu co i 
list dzisiejszy, w bibułę złożona i szpagatem obwiąza­
na. Nierobiłbym panu dobr: tej trudności, gdyby nie 
to, że kuzyn mój roa wyjechać z W arszaw y, a tym spo- 
bem najpewniej dojdzie rąk Pana Sz... Szwagra mego; 
przepraszając przeto za utrudzenie, jestem w nadziei, że 
tyle robót mając z rąk moich nie weźmiesz za złe. Ł ą­
cząc szacunek, zostaje życzliwym sługą.—  (Podpisano) 
W .G...—  P o jezio ry  19 List: 1853. (G. P.).

Wczoraj w Teatrze Rozmaitości przywołani zostali: 
po Kom: P an n y K onopiankt,Psiń  M azurow ska,Panna 
Szym anow ska, PP. R ych ter  \S to lpe;  po Kom: M iłość  
i  P ien iądze , Panie: Kom orowska, M azurow ska, Pan 
Z olkow sk i 3-kroć i Pan Stolpe; po Kom: Janek z  p o i  
Ojcowa, Pani M azurow ska, Panna F ru ziń ska , PP. 
P an czykow sk i  i B aliń sk i.

o  "

A meryka .— Nieliczna gromada awanturników z K a­
l i  fo rn ji, wtargnęła do Sonora , by tam założyć niezale­
żną Rzeczpospolitę; Jenerał P ie rce  bardzo niepokoi się 
o tę sprawę, jeżeli bowiem ci awanturnicy, obywatele 
Stanów  Z jednoczonych  schwytani będą przez władze 
M ewykańskie, to zostaną powieszeni bez dalszego pro- 
cessu; rząd Unji musiałby za niemi ująć się, a z powi­
kłania i wojna mogłaby wywiązać się.—  Z St. Dom in­
go  donoszą pod d. 25 Listopada o objawiającem się tam 
wrzeniu umysłów; Komendant stacji fra n cu zk ie j  zmu­
sił rząd D om in ikański do zapłacenia 3 ,0 0 0  dolarów 
wynagrodzenia, za wypędzenie dwóch F rancuzów , i za­
żądał od Prezydenta Santan y, by Ministrów swych 
zm ienił. (Ind: Bel:).

A n g l ja .— D o 5 go Gru:, zimno dokuczyło Londynow i, 
mróz dochodził do 8 stopni R., śnieg leżał na stopę wy­
soko na ulicach; a z prowincji otrzymano doniesienia, 
że tam podobnież wszystko nim jest zasypane, dla tego 
pociągi kolei żelaznych i poczty spóźniają się, co w han­
dlu i interesach, zamięszania staje się powodem; w ban­
ku dnia 6go b. ro. 560  w cxli nie zapłaconych zaległo; 
z portów też donoszą o rozbiciaęh okrętów. —  Od 
d. 2go b. m. urządzono związek telegraficzny pomię­
dzy S zkocją  a Irla n d ją . (Neue Pr: Ztg).

Austrja. —  Z W iednia  donoszą  pod dniem 26 z. m .  
że rep rezen tan c i  F rancji, A n g lji  i P ru s, od czterech 
dni c iągl e odb y w ają  korresp on deu c je  z Ministrem sp ra w  
zagran icznych  w kw estj i  wschodniej .  —  Indep: Belge  
w liście z W iednia  zbija dowodzenia, że wcielenie  m i-
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licit m ołdawo-wołowskiej do armji R o s y js k ie j ,  jest T u rcja . -  Depesza z Konstantynopola  z d. 15 z. m., 
J r w s z e m  krokiem wcielenia tych Xięztw do Rossji. donosi, że Dywan rmał w d. 20 z. m„ zająć s.ęrrozbto-
Milicia owa pełni tylko służbę wewnętrzną bezpieczeń- rem noty zbiorowej W iedeńskiej; Dywan ma bye ozy-
7 H n sn n d iirn m . że iei wiouv bardzo pokojem tchnącem usposobieniem.—stwa; Xiążę Gorczakow przyrzekł Hospodarom, że jej 

przeciw Turkom  nie użyje; w razie posunięcia się Tur­
ków  naprzód, cofnie ową milicję w głąb kraju; nako- 
piec Rossja  uroczyście w obec całej E uropy  przyrze­
kła, iż z Xięztw ustąpi, jak tylko zapewnione prawa 
Prawosławnego Kościoła ubezpieczone będą w Turcji 
przed widzimisię pierwszego lepszego Baszy.—  Sze­
snaste zgromadzenie półroczne Towarzystwa G alicyj­
skiego  Gospodarstwa, połączone z wystawą zbóż, owo­
ców i warzyw, odbyć się ma we Lwowie dnia 3go Lu­
tego r. b., w gmachu Zakładu Ossolińskich. (Jour: de
Sl: Pet;.— Gaz: Lw:). .

F rancja. P aryż 7 Stycz:. — C esarz p o stan o w ił, ze 
roboty rozpoczęte w P aryżu , kończone będą w r. 1854 
z  jak największą energją. Nowe ulice prowadzić będą,
I mnóstwo w tym celu starych domów zburzą; te wiel­
kie roboty mogą być z wiosuą rozpoczęte. Kompanja, 
która własnym kosztem chciała wybudować bulwar 
M alherbes, cofnęła na teraz swe propozycje.— Z pro­
wincji wiadomości coraz smutniej brzmią o zimnie i dro- 
zyznie.— Z 800 Dam zaproszonych na przyjęciu No­
wego Roku, ledwo 300 zebrało się. Uważano, że wię­
ksza część Dam z ogonem chodzić nie umiała, i wyglą­
dała nieco śmiesznie. Tylko Cesarzowa tę nową ozdo­
bę nosiła z wdziękiem; koniec ogona jej sukui nio­
sła Xiężna E ssling , i inna Dama dworu. Zauważano 
w Nowy Rok niezmierną ilość haftowanych mundu­
rów na ulicach; dawniej czarny frak w dniu tym spo­
tykano głównie, dziś stał się on rzadkością. Mo­
n ito r  z dnia 26 doniósł, iż otrzymano z Konstantyna- 
pola  wiadomość, ze Dy wan oświadczył się gotowym do 
wejścia w układy z czterema Mocarstwami o warunki 
przywrócenia pokoju. —  Z Marsy Iji depesza telegra­
ficzna z d. 26 podaje wiadomości z Konstantynopolu  
z  d. 15; według nich:' nDywan gotów jest do rozpoczę­
cia na nowo układów; floty sprzymierzone nie wpły­
nęły na morze Czarne, na którem mocne panowały 
burze; 80 okrętów handlowyah zatonęło. Zboże poszło 
w górę od 25 do 50 piastrów. Otrzymano urzędowe 
wypowiedzenie wojny przez Persją Turcji."— Indepe- 
dance  odwołuje wiadomość o śmierci Lorda Seymour. 
 Profesor Dr Chelius z Heidelbergu, mianowany zo­
stał Urzędnikiem L eg ji honorowej. (Iadep: Belge. — 
J.  de St. Pet:.— Neue Pr: Ztg).

H iszpanja . — Do M adrytu  przybył Xiążę Parmy; 
po długim oporze uznał on nareszcie Królowę H iszpań­
ską , i za to przywrócono go do godności Infanta Hisz- 
p a n ji .— Stau zdrowia Pana Turgot budzi wielkie oba­
wy; cały M adryt składa liezoe dowody sympatji w pa­
łacu poselstwa. —  Królowa w dniu 5 b. ro,, szczęśliwie 
powiła Xiężniczkę. (Neue Preus: Ztg).

S t a n y  Z j e d n o c z o n e . - T -  Felipe I tu r  bide, syn Augu­
styna Iturbide, który był Cesarzem M exykańskim , 
umarł 19 Listop: w Matamoras, w wieku lat 30. (lud: 
Belge)

wiouy bardzo pokojem tchnącem usposobieniem. —
Z n a d D unaju  pod d. 21 z. m., piszą do Gazety A ugs- 
burgskiej, że karność i  zdolność do służby w wojsku 
Tureckiem  coraz się zmniejsza; żołnierz nie jest pła­
tny; demoralizacja zupełna; lękają się, że późuiej czy 
prędzej te wojska się rozwiążą i potworzą gromady 
rozbójuików.—  Z Sm yrny  donoszą, że w A zji Mniej­
sze j  fanatyzm przeciw Cbrześcjanom coraz wzrasta;- 
derwisze i softy fauatycy, podniecają do wojny i mordu 
przeciw nim. Z Kasaba, gdzie 10 Greków zamordowa­
no na ulicy i z M agnezji wielu zbiegów przybyło do 
Sm yrny, ale i tam objawiają się niebezpieczne syropto- 
mata. Z Bośnji także donoszą o prześladowaniu Chrze- 
gcj an. _  Journal de Constantinople wspomina o bi­
twach na granicy A zji, i oświadcza, że straty z obu 
stron były równe, azwycięztwo niepewne. To oświad­
czenie jednej z stron interesowanych, równa się przy­
znaniu do przegranej. Zapewniano też, że i w A zji Je- 
nerałowie Tureccy cofną się na territorium tureckie.
 Osadom flot sprzymierzonych nie wolno opuszczać
okrętów; skutek to zapewne nadużyć, jakich się do­
puszczali majtkowie Angielscy  na lądzie, L Ru- 
szczu ku  donoszą pod d. 10 z. m,, że Omer Basza, lęka­
jąc się. by Xiążę Gorczakow  nie sforsował przejścia 
przez Dunaj, odbył kilkakrotnie radę wojenną dla uło­
żenia planów dalszego działania. Rozłożenie wojsk 
zmieniono; niektóre posterunki wzmocniono; Turcy 
szańcują się ciągle w Kalafacie. —  Xiążę Serbski 
w K ragujew ac  zbiera korpus z 10 do 15,000 ludzi, 
drugi korpus zbiorą w Tinprija  na drodze z B elgradu  
do Nissy, trzeci w Uszyca ha granicy; razem te korpu- 
sa liczyć będą 30 do 45,000 ludzi. Uciśnieni rajasowie 
B u łgarji i Bośnji, z radością poglądają na te środki 
przez Rząd Serbski przedsiębrane.— Turcy  wzmacnia­
ją  coraz bardziej korpus obserwacyjny na granicy Czar- 
nogórza, ale posyłają tylko redyfów, regularnych zas 
tam mało. (J. de St. Pet:).________

DONIESIEIflA.
Do fabryki S T R A W  ua Krak:-Przcdm:, obok botelu Saskie­

go, na Im  piętrze, pod N r 424 exystującej, nadszedł transport 
8TKÓ1S Neapolitańskicli, Rzymskich i innych.—  Tamże zło­
żono w  komis PVD»n ryżow y Paryzki, nadający białość i
delikatność tw arzy . .

Duży P O H O J  z opałem i jneblami, do najęcia, od ulicy, 
na 2m piętrze, przynlicy Nowy-Swiat Nro 1315. 0 .

Dziś rano zimna stopni 8. W czoraj w południe zimna stopni 3.
TEATR WIELKI. Jutro, Jsm odea .
TEATR ROZMAITOŚCI. Ju tro , L a d y  T a r tu ffe .
Jutro, 3cia MASKARADA; w  czasie której o północy, w Teatrze 

W . dane będą: K oncert. Obrazy  , i  Tańce, a w Teatrze Rozmaito­
ści P iękna  M łyn a rka .

SŁYSNA SAMOSK1JĄCA MASZMA,
z wynalazku Amerykanina Moore, 

za 15 kop. sr.
widzieć ją  można w Zakładzie Optyczno-MeehdnicZnyiri J. P ik ,  
Optyka M. W arszaw y.—■ Na takowe, zamówienia przyjm ują się.

W  Drukarni Knrjera W araz:.—  Wolno drukować. W arszaw a d- 2 (14) Stycznia 1854 r.—  Cenzor, F. Sobieszczański.


